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wanego częs to w Ameryce przedstawiony jest na rys. 5 i rys. 6, 
podczas, gdy rys. 9 i 10 p r z e d s t a w i a j ą najnowszy wagon tram­
wajowy w Ameryce (Cleveland) wybudowany c a ł k o w i c i e z me­
tali lekkich. 

Do zeszytu Nr. 22 przeniesiony został rysunek Nr. 7, 
p r z e d s t a w i a j ą c y k o n s t r u k c j ę że lazną szkieletu w tramwajach 
b e r l i ń s k c h (typ 1924 i 1925). W i d a ć l e k k ą k o n s t r u k c j ę szkie­
letu u d o ł u z a ś f e r m ę w kszla'cie trapezu, d ź w i g a j ą c ą całe 
pudlo. Uszkodzenie wg. żel. konstr., przedstawione na rys. 8, 
dało się n a p r a w i ć bez w i ę k s z y c h t rudnośc i . 

m mml we wrześniu 1927 r. 
(Sprawozdanie d e l e g a t ó w P. K E.) 

n . 

S P R A W O Z D A N I E Z O B R A D KOMITETÓW 
T E C H N I C Z N Y C H . 

1. Komitet techniczny definicji. 
Komitet techniczny definicji został powołany dla 

ułożenia międzynarodowego słownika definicji elek­
trotechnicznych. W ostatnich latach rozwinął on 
żywszą działalność, tak że obecnie można uważać 
podstawy układu takiego słownika za ustalone. 

Na kongresie w Bellagio komitet za jmował s ię— 
po za jego głównym zadaniem — jeszcze dwie­
ma drobnemi kwestjami, a mianowicie nazwami 
praktycznych jednostek n iek tórych wie lkośc i ma­
gnetycznych oraz nazwą jednostki pracy elek­
trycznej. 

a) J e d n o s t k i w i e l k o ś c i m a g n e t y c z ­
n y c h . 

Komitet włoski zaproponował przy jęc ie terminu 
,,Maxwell", jako nazwy jednostki praktycznej stru­
mienia indukcji magnetycznej, k tóra byłaby równą 
10s jednostek bezwzględnych (C. G . S.). Dyskusja, 
jaka wywiąza ł a się nad tem, dała najlepszy dowód, 
jak bardzo potrzebne jest opracowanie słownika de­
finicji, aby uniknąć nieporozumień. 

Na kongresie międzynarodwym fizyków w Pa­
ryżu w r. 1900 poruszono — ze strony Ameryki — 
potrzebę nadania jednostce bezwzględne j „strumie­
nia magnetycznego" nazwy „Maxwe l l " , a jednostce 
bezwzględnej „gęstości strumien'a magnetycznego" 
nazwy „Gauss" . Kongres wypowiedz i a ł s ię jednak 
przeciw nadawaniu wogóle nazw jednostkom bez­
względnym, pozostawia jąc to dla jednostek praktycz. 
nych. Tymczasem obradująca jednocześnie konferen­
cja oficjalnych de legatów państw, wniosek ten przy ję ­
ła i nazwy te zaczęto wprowadzać w życ ie . Okaza­
ło się jednak, że w Europie interpretowano definicję 
„gęstości strumienia" inaczej, niż w Ameryce. Poszło 
to z błędnego przet łumaczenia na język francuski 
angie1sk:ego terminu „gęstość strumienia" (flux 
density) jako , ,natężen 'a pola" (cbamp magnetique) 
zamiast „indukcj i magnetycznej" (indu<-t:on magne-
tique), jak rozumieli to amerykanie. W ten sposób 
ternrn „Gauss ' oznacza obecnie jednostkę bez­
względną zarówno na tężen ia pola jak i indukcji. 
Prowadzi to oczywiśc ie do nieporozumień. 

Wniosek włoski nie zajmuje się jednak tem, lecz 
tylko chce w p r o w a d z : ć nazwę „Maxwe l l ' na ozna­
czenie jednostki p r a k t y c z n e j strumienia (a nie 
jak dotąd — bezwzględnej ) , nie porusza jąc wcale 
kwestji bardzo ważne j , t. j. „Gauss 'a" . Komitet po­

stanowił całą sprawę przestudjować na nowo i w tym 
celu wybrano małą podkomisję pod przewodnictwem 
prof. Kennelly'ego, jednego z autorów wniosku ame­
rykańsk iego na kongresie paryskim w 1900 r. 

b) J e d n o s t k a p r a c y e l e k t r y c z n e . ) . 
Komitet australijski zaproponował wprowadze­

nie nazwy „Kelwin" na oznaczenie 1 kilowatogodz'ny. 
Wniosek ten nie uzyska ł żadnego poparcia. Komitet 
defin:cji był przeciwny wprowadzaniu nowej nazwy 
dla wie lkośc i tak szeroko rozpowszechnionej i po za 
e lektrotechniką . Zresztą termin „Kelwin" należałoby 
przeznaczyć dla innej jednostki. 

c) S ł o w n i k d e f i n i c j i . 
Pracuje nad tem osobna podkomisja pod prze­

wodnictwem p. M a i l i o u x, k tóra od zebrania no­
wojorskiego odbyła 7 posiedzeń. Podkomisja ta opra­
cowała dwa kwestjonarjusze, rozesłane do komite­
tów krajowych. Odpowiedzi na nie, otrzymane od 
kilkunastu kra jów, nadały pracy żywsze tempo. 
Między temi odpowiedziami znalazła się również 
obszerna op:nja Komitetu polskiego, k tóra w niektó­
rych kwestiach różniła się znacznie od innych co zna­
lazło echo w liście p. Mailloux do P . K . E . , umieszczo­
nym w Przeglądzie Elektrotechn. Nr . 17 z 1927 r. 
Rezultatem tego był nowy memorjał P . K . E . , prze­
słany do podkomisji przed kongresem w Bellagio, 
wy j a śn i a j ący stanowisko P . K . E . i podtrzymujący 
główne tezy poprzednie. 

Tezy te były nas tępu jące : Słownik międzynaro­
dowy ma być ramowym dla słowników narodowych; 
może zatem zawie rać mniejszą l iczbę terminów, niż 
tamte. Słowa, przy ję te międzynarodowo, otrzymują 
numery. W słownikach narodowych mogą one być 
umieszczone w porządku logicznym obok innych ter­
minów, nienumerowanych. Pozostawianie pustych 
miejsc w słowniku międzynarodowym, ułożonym 
w porządku logicznym, na przyszłe terminy, dopro­
wadzi wnet do zamieszania porządku logicznego. 
Jeszcze bardziej uwydatni się to przy tworzeniu no­
wych grup, względnie sekcji, k tóre z natury rzeczy 
będą musiały pows t awać przez rozbicie starych. 
Wobec tego lepiej zgóry zrezygnować z ugrupowania 
logicznego w słowniku międzynarodowym, a zado­
wolić się porządkiem chronologicznym, pozostawia­
jąc porządek logiczny słownikom narodowym. Wo­
bec tego wystarczy podz 'e l ić słownik na 10 grup, 
k a ż d a po 10 sekcji ze 100 terminami, t. j. w sumie 
przewidz ieć 10 000 miejsc, co ject aż nadto wystar­
cza jące dla ce lów międzynarodowych . 

Tezy te nie uzyska ły w całości poparcia w podko­
misji, k tóra jednak pierwotny swój projekt zmodyfi­
kowała , mając na uwadze dążenie do zabezpieczenia, 
mimo wszystko, porządku logicznego, przez pozosta­
wienie z początku dużych luk między terminami, 
sekcjami, względnie grupami. Projekt nowy przewi­
duje aż 100 grup po 100 sekcji po 100 terminów, t. j. 
10 mil jonów miejsc w słowniku. Komitet nasz będzie 
musiał się jeszcze zas tanowić nad nowemi propozy­
cjami podkomisj5, przy jętemi bez zmian przez komi­
tet definicji i odesłanemi do opinji komitetów krajo­
wych. 

Komitet usta l i ł ostatecznie porządek prac"nad 
słown'kiem, a mianowicie: 1) wybór systemu klasy­
fikacji terminów, 2) wybór terminów, ma jących we jść 
do słownika, 3) ułożenie definicji. Narazie prowa-
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dzono dyskus ję nad z a s a d a m i k l a s y f i k c j i 
i tu przyjęto następujące wytyczne: 

Każda definicja otrzyma numer k lasyf iku jący ją 
w słowniku; jedna i ta sama definicja będzie posia­
dać tylko jeden numer międzynarodowy, ustalony 
przez M . K . E . 

Komitety narodowe mogą — przy układaniu 
swoich słowmków — wprowadz ić do nich terminy 
inne, niż przy ję te międzynarodowo, oraz przy jąć od-
nrenny system klasyfikacji; w tym przypadku po­
winno się jednak oznaczyć definicję międzynarodową 
właśc iwym jej numerem i odróżnić jej numer od mię­
dzynarodowego przez odmienny dobór czcionek. 

Każdy numer terminu składać się będzie z 7 cyfr 
o 3 działkach, z których pierwsza, dwucyfrowa, 
oznaczać będzie „grupę", druga również dwucyfro­
wa, „sekc ję" , a wreszcie trzecia, o 3 cyfrach, „ter­
min" t. j. jego miejsce w sekcji. Grupa od sekcji, 
sekcja od terminu oddzielona będzie punktem (.) np. 
06. 25. 271. lub 05. 05. 005. Z powyższego widać 
również, że wszystkie cyfry w numerze muszą być 
podane, a w ięc jeżel i liczba, oznacza jąca grupę lub 
sekcję , składa się z jednej cyfry (np. 5), na leży przed 
n : ą umieśc ić zero (0); analogicznie w działce oznacza­
jące j termin s t awiać się będzie w takim razie dwa 
zera. 

Słownik z aw i e r ać więc będzie 100 grup, po 100 
sekcji, po 1000 terminów, a więc dostatecznie dużo 
miejsc, aby móc s tosować przerwy w numerowaniu 
terminów i w ten sposób umożl iwić układ logiczny. 
Pon ieważ można przypuszczać , że w ciągu dłuższego 
czasu nie będz 'e więce j , niż 20 grup w słowniku i że 
każda "z grup nie będzie z aw ie r ać więce j , niż 20 sek­
cji, postanowiono w pierwszym rzędzie s tosować 
liczby, będące wie lokrotnośc ią 5, jako numery p'erw-
szych terminów słownika . Przytem s ta rać się należy, 
aby pojęcia jednej kategorji znalazły się pod temi 
samemi numerami, np. grupa „zas tosowania różne" 
otrzyma Nr. 95 i w każde j grupie sekcja „zastosowa­
nia różne" będzie nosiła ten sam numer 95. 

Decyzja, jakie przerwy mają być zarezerwowane 
pomiędzy numerami grup, sekcji i terminów dla póź­
niejszego umieszczenia tam terminów, oraz czy na­
stępne terminy ma się umieszczać przed czy po nu­
merze, już oznacza jącym sekc ję czy grupę (wielo­
krotność 5), — została odłożona na później . 

Ustalono nas tępu jące n a z w y g r u p : 
1. Definicje podstawowe i ogólne. 
2. Maszyny i transformatory. 
3. Tablice i przyrządy rozdzielcze i regu lu jące . 
4. Przyrządy pomiarowe. 
5. Wytwarzanie, przesyłanie , rozdział energji. 
6. Mate r j a ły i przybory instalacyjne. 
7. Trakcja. 
8. Zastosowanie elektromechaniczne, z wyłą­

czeniem trakcji. 
9. Zastosowania cieplne. 

10. Oświet len ie . 
11. Elektrochemja. 
12. Telegrafja, telefonja. 
13. Radiokomunikacja. 
14. Radjologja. 
15. Elektrobiologja. 
16. Zastosowania różne (z Nr. 95). 
Ustalono nas tępu jący p o d z i a ł g r u p n a 

s e k c j e : 

1. D e f i n i c j e p o d s t a w o w e i o g ó l n e . 
1. Terminy ogólne, 2. Skład materji, 3 Elektrostatyka, 

4. Magnetyzm, elektromagnetyzm i indukcja elektromagnetycz­
na, 5. Elektrokinetyka, 6. Elektrochemja, 7. Własności tworzyw, 
8. Jednostki i układy miar, 9. Terminy techniczne, 10. Przy­
rządy, 11. Różne, 

2. M a s z y n y i t r a n s f o r m a t o r y . 
1. Terminy ogólne, 2. Generatory, 3. Silniki, 4. Maszyny 

złożone, 5. Transformatory, 6. Prostowniki, 7. Terminy tech­
niczne, 8. Części składowe konstrukcyjne, 9. Warunki funkcjo­
nowania, 10. Różne, 

3. T a b l i c e i p r z y r z ą d y r o z d z i e l c z e 
i r e g u l u j ą c e . 

1. Terminy ogólne, 2. Tablice, 3. Przyrządy do wyłączania 
i włączania obwodów, 4. Przyrządy rozruchowe i regulujące, 
5 Przyrządy ochronne, 6. Terminy charakterystyczne, 7. Części 
składowe konstrukcyjne, 8. Warunki funkcjonowania, 9. Różne. 

4. P r z y r z ą d y p o m i a r o w e . 
1. Terminy ogólne, 2. Przyrządy wskaźnikowe i rejestru­

jące, 3. Liczniki, 4. Terminy charakterystyczne, 5, Części skła­
dowe konstrukcyjne, 6. Warunki funkcjonowania, 7. Różne. 

5. W y t w a r z a n i e , p r z e s y ł a n i e , 
r o z d z i a ł e n e r g j i . 

1. Terminy ogólne, 2, Elektrownie i podstacje, 3. Systemy 
rozdzielcze, 4. Linje napowietrzne i rozdzielcze, 5. Terminy 
charakterystyczne, 6. Części składowe konstrukcyjne, 7. Wa­
runki funkcjonowania, 8. Różne. 

6. T r a k c j a . 
1. Terminy ogólne, 2. Budowa toru, 3. Urządzenia napo­

wietrzne, 4. Sprzęt wozów, 5, Terminy charakterystyczne, 6. 
Części składowe konstrukcyjne, 7. Warunki funkcjonowania 
8. Różne. 

7. Z a s t o s o w n a i e e l e k t r o m e c h a n i c z n e 
z w y ł ą c z e n i e m t r a k c j i . 

Opracowanie podziału tej grupy zostało skiero­
wane do komite tów narodowych i będzie przedysku­
towane na najbl iższem zebraniu podkomisji. 

8. Z a s t o s o w a n i e c i e p l n e . 
1. Terminy ogólne, 2, Grzejniki domowe i kuchenne, 

3. Grzejniki przemysłowe, 4. Piece, 5. Spawanie, 6. Oziębianie, 
7, Terminy charakterystyczne, 8. Części składowe konstrukcyj­
ne, 9. Warunki funkcjonowania, 10. Różne. 

9. O ś w i e t l e n i e . 
1. Terminy ogólne, 2, Fotometrja, 3. Jednostki i wzorce 

fotometryczne, 4. Lampy żarowe, 5. Lampy łukowe i inne, 
6, Terminy charakterystyczne, 7. Części składowe konstrukcyj­
ne, 8. Warunki funkcjonowania, 9. Różne. 

10. E l e k t r o c h e m j a . 
1, Terminy ogólne, 2. Ogniwa pierwotne, 3. Akumulatory, 

4. Galwanoplastyka, 5. Dobywanie i wytapianie metali, 6. Inne 
metody elektrolityczne, 7. Terminy charakterystyczne. 8. Części 
składowe konstrukcyjne, 9. Warunki funkcjonowania, 10. Różne, 

G r u p a 11, 12, 13, 14, 15, 16. 
Opracowanie podziału na sekcje tych grup zostało skie­

rowane do komitetów r.arodwych i będozie ppddane dyskucji na 
najbliższem zebraniu podkomisji. ( 

W zasadzie postanowiono, ażeby sekcje jedna­
kowo zaty tułowane były oznaczone jednym i tym 
samym N . we wszystkich grupach,a w i ę c : 

95. Różne, 85. Warunki funkcjonowania, 75. Części skła­
dowe konstrukcyjne 65. Terminy charakterystyczne i t. d. 

Pozatem zadecydowano, ażeby s e k c j a „Ter­
miny ogólne" f igurowała zawsze pod Nr. 05; ten sam 
numer otrzyma pierwsza grupa. 

Projekt powyższy — jak w idać — wprowadza 
pewną metodę w ugrupowaniu sekcji wzgl. grup. Nie 
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można mu odmówić celowości i wypadnie go — po 
nieznacznej może modyfikacji — uzupełnić i rozwinąć 
logicznie. Kwestją tą zajmie się w niedługim czasie 
nasza komisja definicji. 

Z chwilą przyjęcia przez komitety narodowe 
systemu klasyfikacji numerowania terminów, podko­
misja przystąpi do drugiego z kolei etapu, t. j. wy­
boru terminów, jakie mają być wniesione do słow­
nika. Postanowiono zalecić jako punkt wyjścia spis 
ok. 700 terminów, przygotowany przez Podkomisję 
w Hadze 1925 r. 

K. Drewnowski. 

2. KOMITET TECHNICZNY SYMBOLI. 
Główniejsze sprawy, postawione na porządku 

zjazdu w Bellagio, dotyczyły znakownictwa telegra­
ficznego, telefonicznego, radiotelegraficznego i ra­
diotelefonicznego, opracowanego przez podkomisję, 
pozostającą pod przewodnictwem prof. S t r e c k e-
r a z Berlina, w skład której oprócz Niemiec wcho­
dziły: Anglja, Holandja, Polska, oraz — znakownic­
twa trakcji elektrycznej, opracowanego głównie przez 
Francję. 

W wyżej wspomnianej podkomisji Polska stały 
brała udział od zeszłorocznego zjazdu w Nowym 
Jorku i na jedno z jej posiedzeń w Berlinie w kwiet­
niu 1927 r. wysłała swego delegata w osobie majora 
inż. K r u 1 i s z a. Przed posiedzeniem komisji sym­
boli w Bellagio, podkomisja ta odbyła posiedzenie 
przygotowawcze, w którem delegaci polscy (pp. 
D r e w n o w s k i i G u n t h e r ) również wzięli czyn­
ny udział. 

Wyniki pracy Komisji symboli w Bellagio były 
następujące: 

a) S y m b o l e g r a f i c z n e u r z ą d z e ń 
e l e k t r y c z n y c h p r ą d u s i l n e g o . (Publ. 

* Nr. 35). 
Symbole te, przyjęte przez CEI na zjeździe w 

Nowym Jorku wl926 r. i ogłoszone w Przeglądzie 
Elektrotechnicznym 1927 r., Nr. 2 — 5, wymagają 
pewnych poprawek redakcyjnych. Komitety naro­
dowe proszone są o nadesłanie odnośnych uwag w 
możliwie krótkim czasie do sekretarjatu komisji (ko­
mitet szwajcarski). 

b) S y m b o l e t e l e t e c h n i k i i radjo-
t e c h n i k i . 

Wynik prac podkomisji zostały zakomunikowa­
ne komitetowi. Z powodu niezaznajomienia się więk­
szości delegatów z tym projektem, polecono sekre­
tariatowi komitetu rozesłać go do komitetów naro­
dowych po uzupełnieniu propozycjami innych komi­
tetów, które były jeszcze znane podkomisji. 

Do podkomisji powołano poza krajami, które już 
do niej należą jak Anglja, Holandja, Niemcy i Polska, 
jeszcze Francję, Stany Zjednoczone i Szwajcarję. 

Sekretarjat komitetu ma przeprowadzić studjum 
porównawcze symboli teletechniki i radjotechniki, 
komitety narodowe proszone są o dostarczenie te­
mu sekretarjatowi swych propozycji i potrzebnych 
informacji. 

c) S y m b o l e p r z e k a ź n i k ó w . 
Polecono sekretarjatowi przeprowadzić studjum 

porównawcze symboli przekaźników, używanych w 
rozmaitych krajach; studjum to, uzupełnione przez 
propozycję sekretarjatu, ma być przesłane do opinji 
komitetów narodowych. 

d) S y m b o l o g n i w a . 
Komitet elektrotechniczny niemiecki zapropo­

nował zmianę oznaczenia biegunów ogniw i akumu­
latorów. W myśl międzynarodowej uchwały (Publ. 
CEI Nr. 35, symbol Nr. 604) kreska długa i cienka 
oznacza biegun dodatni, a krótka i gruba biegun 
ujemny; Niemcy zaś używają dotąd oznaczania od­
wrotnego i życzyli sobie zmiany w tym duchu. Sym­
bol, a także i dotycząca uwaga, ogłoszona w publi­
kacji 35, zostały jednak przez komitet utrzymane; 
jednakże komitet dopuszcza, aby w Niemczech ozna­
czano biegunowość odwrotnie, w myśl propozycji 
komitetu elektrotechniczego niemieckiego, z doda­
niem zawsze jednak z odpowiedniej strony symbolu 
znaku + i — (które w symbolu międzynarodowym 
są opuszczone). 

e) S y m b o l e t r a k c j i e l e k t r y c z n e j . 
Przeprowadzono ogólną dyskusję nad symbo­

lami trakcji elektrycznej. Ze względu na niedosta­
teczne przestudjowanie przez komitety narodowe 
materjałów przedstawionych w tej sprawie, komite­
ty narodowe proszone są o nadsyłanie do Sekretar-
jutu swych propozycji, dotyczących znakownictwa 
trakcji elektrycznej a także swych uwag, co do pro­
pozycji, już zrobionych. Poleca się Sekretarjatowi 
wykonać studjum porównawcze tych symboli. 

f) S y m b o l e t e r m o d y n a m i k i . 
Na propozycję Komitetu Stanów Zjednoczonych, 

komitet techniczny ma zająć się także symbolami 
techniki cieplnej. Ze względu na to, że sprawa ta 
może także interesować inne komitety (np. Komitet 
definicji, Komitet silników napędowych), polecono 
sekretarjatowi porozumieć się z temi Komitetami. 

W. Gunther. 

ID M i ę d z y n a r o d o w a konferencja wielkich 
sieci elektrycznych o Wysokiem napięciu. 

P a r y ż , 23 czerwca — 2 lipca 1927 roku. 

Inż M. Kuźmicki. 
{Ciąg dalszy). 

37. Przepięcia przy wyłączaniu transformatorów nie-
obciążonych. 

P. J . K o p e l i o v i t c h — - inż T-wa Brown, Boveri et C-ie 
Baden, 

Badanie p r z e p i ą ć , k t ó r e p o w s t a ł y przy w y ł ą c z a n i u tran­
s f o r m a t o r ó w n i e o b c i ą ż o n y c h , doprowadza autora do w n i o s k ó w 
n a s t ę p u j ą c y c h : 

1) P r z y c z y n ą p r z e p i ę ć jest przerwanie p r ą d u magnesu­
jącego, t. j. zmiana strumienia magnetycznego w s p ó l n e g o dla obu 
u z w o j e ń ; stosunek p r z e p i ę ć po stronie wysokiego i niskiego na­
pięc ia odpowiada p r z e k ł a d n i transformatora. P r z e p i ę c i e ma 
przebieg r ó w n o m i e r n y w z d ł u ż uzwojenia. 

2) P r z e p i ę c i a wskutek łuku z d a r z a j ą się rzadziej i m a j ą 
zwykle mnie j szą a m p l i t u d ę niż p rzep ięc ia , o k t ó r y c h w y ż e j 
byia mowa. 

3) W normalnych warunkach pracy p r z e p i ę c i a p o m i ę d z y 
fazami mogą os iągnąć w a r t o ś ć 3 do 3,5 razy w i ę k s z ą od normal­
nego n a p i ę c i a roboczego; w y s o k o ś ć tych p r z e p i ę ć z a l e ż y ód 
konstrukcji w y ł ą c z n i k a , budowy samego transformatora, od 
nasycenia że laza , od p o j e m n o ś c i w z g l ę d e m ziemi tych przewo-
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